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W i a d o m o ś c i  Ł r a i o w e .
© r o zmai ty ch k ro ka ch R z ą d u  Austryacki e-  

g o  , z n i i er za iąc ych dó po myśl nośc i  Krniu i o- 
sób p o i e d y ń c z y c h , umi eści ła  g a ze t a  Frank-  
fórtska co n a s t ęp ui e :  „ N a d e y s z ł a  teraz c hwi la  
od z n a w c ó w  d awn o p r z e w i d y w a n a  , g d z i e  p r z e ­
c i w n i k ó w  n o w y c h  działań f in an s ow y ch  do mi l ­
c z en ia  z muszon o.  K a ż d y  c z ł o w i e k  b e z st r o n n y  
p o z n a i e  w y r a ź n i e  stałą w o l ę  W z n i o s ł e g o  M o ­
n ar chy  n as ze g o,  b y  p r z y r z e c z o n e  s w y m  Ludo m 
p r z y w r ó c e n i e  d o b r e g o  stanu p i e n i ę ż n y c h  i dłu- 
g o w y c h  o k o l i c z n o ś c i  P a ń s t w a  , n a w e t  p r z e z  
■wielkie ui śc i ć o f i a r y ; - w  t e y  zaś n i e w z r u s z o n e y  
w o l i  w sp ie r a  N.  P an a iak n a y s k u t e c z n i e y  p r z e ­
z o r n e  i d z i e l n e  p o s t ę p o w a n i e  w i e l k i e g o  P o l i ­
tyka któr y stoi na c z e l e  i nt er essów p r z y c h o ­
d o w y c h .  J u ż  p r a w i e  c ał ki em z n i k n ę ł o  l ichwi ar-  
s t w o  z  g i e ł d y  n a s z e y ,  a i e ż e ł i  n i e k i e d y  ie-  
s z c z e  na i a k o w e  o dw a ża  się o b r o t y , t e d y  te 
o c z y w i ś c i e  na k o r z y ś ć  n a s z e go  o b i e g u  p i e n i ę ż ­
n e g o  wypadai ą.  O b i e g  ten trzyma się usta­
w i c z n i e  bl i sko o w e g o  pu n kt u k t ór y  mu sam 
R z ą d  n az n a c z y ł ,  z a z w y c z a y  n i e c o  l e p i e y ,  a to 
i e s t  nay wi ęk szy in d o w o d e m  zauf ani a w  r o z p o ­
r z ą d z e n i a c h  i e g o.  C z y l i  iest  z amiar  i e s z c z e  
d al sz e go  po s un ie n ia  na p r z ó d  o w e g o  punktu , 
c e l em  p o l e p s z e n i a  o b i e g u  p i e n i ę d z y  p a p i e r o ­
w y c h  , te g o i e s z c z e  w  t e y  c h w i l i  z g ad n ą ć  n ie  
m oż n a ; a c z k o l w i e k  n o w s z e  d zi ał ani a c e l e m  
Zgromadzeni a w i e l k i c h  f u n d u s z ó w  do t ę g o  z m i e ­
r z a ć  zdaią się. T a k  p r z e d  n i e d a w n y m  czasem 
w y d a n o  r o z p o r z ą d z e n i e  , b y  i e s z c z e  w  r okn 
b i e ż ą c y m  s p rz ed a ć  34  d ó b r  s k a r b ow y ch .  M i ę ­
d z y  teini są po si adł ośc i  p o  4 do 5 mi l  k w a ­
d r a t o w y c h ,  a p o  10 do 12,000 l ud noś ci  o b ey -  
mui ace.  D z i a ł a n i a  te są w  z w i ą z k u  z n o w y m  
p o d at ki em  g r u n t o w y m , w k r ó t c e  z a p r o w a d z i ć  
się maiącym. W s z y s t k o  to ma d o b r o c z y n n y  
■wpływ d o ceny  n a y p i e r w s z y c h  p o t r z e b  ż y c i a  , 
które'  d ot yc hc zas  z a w s z e  od l i c h w y  p i e n i ę ż n e y  
'zależały.  W  c ał ym o b w o d z i e  P ań s t w a  stoią 
c e n y  z b o ż a  d al eko n i ż e y ,  a ni ż e l i  w  P ań s tw a ch  
©ściennych , a L iu ł  z  w d z i ę c z n o ś c i ą  p r z y i ą ł  u- 
c h w a i ę , mocą k t ó r ey  mu z b o ż e  za  g r a n i c ę  w y ­
w o z i ć  p o z w o l o n o . “

W i a d o m o ś c i  z a g r a n i c z n e .
Zjednoczone Stany Ameryki pdłnocney.

T a k  g a z e t y  A me ry kań sk ie  , iaho t eż  l isty

z B o s t o n u  i  z  F i l a d e l f i i  każą d omy śl aś  
się p o d o bi e ń st w a  do z er w an ia  pr z yi aź ni  m i ę d z y  
Z j e d n o c z o n e  mi  S t a n a m i  A m e r y k i  p ó ł -  
n o c n e y ,  a F I i s z p a n i i ą .  J e d e n  z  tych l is tów ,  
pi sany z  W a s h i n g t o n  u od k or re s po n de nt a  
g a z e t y  L o n d y ń s k i e y  R u r y e r a  , p o t w i e r d z a  , 
ź e  P o s e ł  Hiszpański  D o n  O n i s  w tr ud ny ch 
b a r dz o z na yd ui e  się o ko l ic znośc ia ch;  p o n i e w a ż  
g a z e t y  Kraiu t a me c z n e g o p e ł n e  są pisem R z ą ­
d o w i  i e g o  n ie p r z y i a ź n y c h .  N i e  ma i u ż  ż a d n e y  
w ą t p l i w o ś c i  i e  A me r y k a n i e  p ó ł n o c n i  w y s p ę  
A m e l i i ę  b e z  w i e d z y  H i s z p a n i i  zai ęl i .  O d ­
p o w i e d ź  na z da ni e  s p r a w y ,  które D o n  O n i *  
o tym w y p a d k n  D w o r o w i  s w oi e m u  p r z e s ł a ł  , 
a lbo r o z w i ą ż e  w ę z e ł ,  a lbo g o  i e s z c z e  i n o c n i e y  
splata

A m e r y k a  H i s z p a ń s k a .

Gazeta  D w o r s k a  Ma dr yc ha  u m i es zc z ai ąc  
u r z ę d o w e  w ia do mo śc i  o k lęsce p o w s t a ń c ó w  
W e n e z u e l s k i c h  p o d d o w ó d z t w e m  J en er ał a  Z  a- 
r a z y ,  t ud z ie ż  o p o ym a n i u  M i n y  p r z e z  P u ł ­
k ow ni k a  O r r a n t i a  (0 czem tuż z  poprzednicsycb 
numerów gazety naszey wiadomo' ) , donosi  or az  o 
nagrodach za- ostatni c z yn  w o i s n n y  r o zd a n y c h .  
W s z y s c y  ż o ł n i e r z e  k t ó r z y  do t e g o  n al e ż e l i  , 
p o o t r z y m y w a l i  m e da l e  z  n a p i s e m : „ C o n c l u y o  
e o n  l a i n v a s i o n . “  ( P o ł o ż y ł  k o n i e c  w t a r g n i e -  
niu);  a d ragon C e r v a n t e s ,  któr y M i n ę  s c h w y ­
t a ł , Mi anowany z ost ał  B r y g a d y e r e m  , i o t r z y ­
ma ł  f o o  p i a s t i ó w  , t u d z i e ż  m ed al  z  n apisem ; 
, ,Prendi o trai dor  M i n a “  ( P o y m a ł  z d r a y c ę  M i ­
n ę )  W i c e - K r ó l  M e s y k a ń s k i  z a p e w n i a  w s w y c h  
l istach u r z ę d o w y c h ,  ż e  cała w y p r a w a  M i n y  
b y ł a  ty l ko ustawi cznei n c o fa ni em  się p r z e d  
w o y s k i e m  r e g u l a r n e m ,  i ż e  Mi na w c a l e  ż a d n e ­
g o  n ie  d o z n a w a ł  wsp ar ci a  ani z e  strony mi esz­
k ań c ów  , ani te ż  n a w e t  ze  s tr ony  D o w o d c ó w  
i n ny ch band p o w s t a ń c ó w ,  k t ó r y c h  z a z d r o ś ć  
p r z e c i w k o  s o bi e  w z b u d z a ł .

Wielka Brytaniia.

W e d ł u g  n a y n o w s z y e h  r o z p o r z ą d z e ń ,  u ł o ­
ż o n o  z a śl u b i e n i e  X i ę ż n i e z k i  E l ż b i e t y  z  X i ę -  
c i em  N as t ępc ą  Hesko - Ho mbn rg sk im na dzi eń 
8 m y , a z a ś l u b i e n i e  X i ę c i s  C a m b r i d g e  na 
d zi eń  14. K w i et n i a .  J e g o  K r ó l e w i c o w s k a  M o ś ć  
z a b a w i  w  A n g l i i  ©koło t r z e c h m i e s i ę c y / ' a



s a n d r a  C r  e v e  1 a , b y ł e g o  http ca w F o u e n , i au­
tora 54  lat w i ek u  ma ię eeg o,  a o b w i n i o n e g o  ż e  w  
p i ś m i e  n i e d aw n o p o d  t y t u ł e m :  „ L e  c r i  d e s  
p  e tt p 1 e s“  ( w z d yc ha n ia  L u d ó w )  wy danem,  L u d  
do n ie pos łus zeńs tw a p r z e c i w k o  K r ó l o w i  i kon-  
s ty t uc y i  w z y w a ł ,  o t rwał oś ć  zaś i stałość R z ą d u  
J er aź n i e y s z e g o  o b a w y  w z n i e c a ł .  C r e v e l  z a ­
p r z e c z a ł  , b y  pismo i e g o  z a w i e r a ć  miało ł ąk o­
w e  ni ' eprzyiaźne d ą że ni e  p r z e c i w k o  K r ó l o w i ,  
t w i e r d z ą c ,  ż e  w  niem i e d y n i e  t y lk o z  M i n i ­
strami w  o g ó l no ś ci ,  i z  Ministrami Fr an cu z ki e  
m i  w  s z c z e g ó l n o ś c i  miał  do cz yn ien ia.  Ad wo-  
£at  K r ó l e w s k i ,  P .  M a r  c h a n g y  starał  się oka­
z a ć  ż e  p o m i e n i o n y  pa s kw il  w s z e l k ' e  ma c ec hy  
~ńsma b u n t o w n i c z e g o ,  i aki e w y s z c z e g ó l n i a  u- 
s ta w a z dnia ę g o  Listopada i 8 l 5 , i p r o p o n o ­
w a ł  pr zet o  skazanie o b w i n i o n e g o  na tr zy mi e­
s i ę c z n e  w i ę z i e n i e  i  na z a p ł a c e n i e  3 ooo fran- 
Ł ó w  kary  p i e n i ę ż n e y .  P a tr o n osk ar żo n eg o  żą­
d a ł  atol i  14 d n i o w e g o  terminu do d al szy ch ro- 
s p r a w  w tym pr oc ess i e , na co z e z w o l o n o .

P o l i c y a  P a r y z ka  z agr abi ła  P a n u  F i e v e e  
i e d e n a s t y  p o s z y t  „ K  o r r e  s p o n d e n c y i  p o ­
b i t y  c z n e y  i a d m i n i s t r a c y y n e  y “  ( C o r r  e,- 
s p o n d e n c e  p o l i t i ą u e  e t  a d m i n i s t r a -  
t i v  e ) ; a t o ,  iak się zdaie  , n a y b a r d z i e y  z

f r z y c z y n y  pisma pod t y t u ł e m :  „ P o ł o ż e n i e  
r a n c y i  w  s t o s u n k u  z  K r a i a m i  o ś c i e n -  

J i e m i . “  P is mo to 69 stronic za ymu ią ce  d z i e l i  
s i ę  na 6 r o z d z i a ł ó w  pod napisami następuiące-  
jni  : 1.) W y c i ą g  z K u r y e r a  L o n d y ń s k i e g o  
a; dnia 28. S t y cz n ia  1818.  ( O w a  tak bardzo s ł y­
n ą c a  m o wa  L o r da  S t a n h o p e . )  2.) O mi łości  
L u d ó w  i  o u c z u c i a c h  poli tyki .  ) N i e b e z ­
p i e c z e ń s t w a ,  k t ó r e E u r o p ę  w s p ól ni e  z F r a n -  
« y ą  zagrażai ą.  4 - ) ^  i e ń cu  na w yspi e  S. H e ­
l e n y .  5 .) O R z e c zy po s p Ol i t e y .  6.) C e l i ś r o d -  
|u.  O p r ó c z  t e g o  pisma z a wi e r a  r z e c z o n y  i ed e-  
tnasty p o s z y t  i e s z c z e  d wa  traktaty ond napisa­
m i  : „ W y p a d k i  L u g d u ń s k i e  , i „Riika s ł ó w  o 
k o n k o r d a c i e  a m i a n o w i c i e  o p is n a c h  , k t ór e  
X X .  C ł a u s e l  de  M o r t a l s  i F r a y s s i n o u s  

strpnę konkordatu w y d al i .
A n g i e l s k i e g o  L o r da  S p e n c e r a  w sa dz o-  

S10 d o w i ę z i e n i a  S. P e l a g i i  za d ł u g  40,000 
f r a n k ó w ,  k t ó r y  nań w  o b e r ż y  H o t e l  g a r n i  
Z w a n e y  narósł ,

W  w i e l k i  P i ą t e k  dnia 20. Ma rca  o ko ł o 
i go dz in y 2 g i e y  no p o ł u d n i u  s pł oną ł  p r z e p y s z n y  
<teatr O d e o ń s k i w  P a r y ż u .  Jest  to po w t ór n y  w y ­
p a d e k , ' k t ó r y  ó w  teatr  w c iągu lat l gst u dotknął .

N i e m  c y.
* v * 1

W z g l ę d e m  d o c z e s n e g o  u w o l n i e n i a  od 0- 
Ło wi ąz f eó w s ł u ż b y ,  o które Mi ni ster  Stanu Hra- 
L i a  E d ł i n g  w  W e i m a r z e  p r o s i ł ,  umi eści ł  
D  o s t r  z  e g  a c z  A u s t r  y a  c k i , iak t w i e r d z i ,  
as u r z ę d o w e g o  doni es i eni a,  ż c  p ©mieniony M i ­

nister  na za sz ł e  d on i e s i e n i e  ę  pr ze dr u ko wa ni u  
w  p e r y o d y c z n e i n  piśmie N e m e s i s  l i t er ac ki e­
go r a p p or t u  z d a w a n e g o  D w o r o w i  Rossyyski e-  
mń p ę z e z  R a d c ę  Stanu P.  K o c e b u e g b ,  P o ­
sel st wu R os sy ys hi emu dał  z a p e w n i e n i e ,  i ż  r oz ­
s i ew a ni e  p o m i e n i o n e g o  artykuł u zatamowane® 
b ę d z i e  , ż e  atol i  p r z e z  n i e d o kł a dn e d o p e ł n i e ­
n i e  r o z k a z ó w  w  tey  mi er ze  do p or zą dny ch 
W ł a d z  w  J e n n i e  w y d a n y c h ,  wyciąg- ó ^ 
p r z e c i e ż  z  rozinaitemi u w ag am i w  p e ry od y cz -  
n e m piśmie „ P  r z y i a c i  e l  ,L u d u “  w y d r u k o ­
w a n y m  został  i tak do P u b l i c z n o ś c i  doszedł.  
T a  o k o l i c z n o ś ć  p o d w o i ć  miała p o t r z e b ę  Hra­
b i e g o  E d l i n g a ,  b y  z d r o w i e  s w o i e  p r z e z  gor- 
l i w e  s p r a w o w a n i e  i nt e re ss ów  t u d z i e ż  prze® 
r ó ż n e  n i e p r z y j e m n o ś c i  s k oł a t an e ,  doczesne® 
u w o l n i e n i e m  się od o b o w i ą z k ó w  s ł u ż b y  po­
r a t o w a ć .

W  ki lku pismach c za so w yc h  p o umi esz cz a'  
n o  W e zw a ni e do składki  na o p ł a c e n i e  kosztów 
pr oc essu R a d c y  n a d w o r n e g o  P .  O k e n a  W 
J e n n i e ,  sk aza nego w  sprawie. ,  o h t ó r e y  do­
n i e ś l i ś m y  w  nu mera ch 36 tym i 44tym ga zet y  
n as ze y.  T e r a z  zaś dla zaspok oi eni a  p r z y c h y l '  
n y e h  osób w z y w a j ą c y c h  i s u b s k r y b e n t ó w ,  do­
noszą z W e i m a r u ,  ż e p o m i e c i o n e  hoszt* 
pr oc essu i  w y r o k u  doty chc zas  i e s z c z e  3ostU 
t a l e r ó w  nie  w yn o si ły .

P .  L u  d e n ,  R ad ca  n a d w o r n y  w  J e n n i e  
otr zymał  adress p o d  n a p i s e m :  „ W o l n o ś ć
d r  ul )  u —  w o l n o ś ć  k i j ó w * 1, w  którym 
z a p o w i e d z i a n o  , ż e  za s w o i e  w  peryodyczne® 
p i ś m i e  „ N e m e s i s * *  u m i e s z c z o n e  wynur zeni *  
się o S z l a c h e c t w i e  , na k i j e  z a s łn g ui e  , i tako­
w e  n i e z a d ł u g o  w n a t u r z e  otrzyma.  Wnoszą® 
z b ł ę d ó w  i ęz y ha  i  p i s o w n i ,  z d a i e  s i ę ,  ż e  aB' 
tor  o w e g o  adressu l e p i e y  zna si ę na k i j u  ań̂  
ż e l i  na p ió r z e .

T u r c y a.
Z  r o z k az u W .  Suł tana p r z e d s i e b i e r a  te'  

r as  w dru ka rn i  S ku t ar y y s k i e y  d r u k o w a n i e  dzie  ̂
E u r o p e y s k i c h . N s y p i e r w e y d r u k a w a ć  maia dzi c ®̂ 
t y c z ą c e  się sztuki  l e k a r s k i e y ; a te p rz ek ład a 11 * 
i ę z y k  T u r e c k i  M o t l a  S z a n e z a d e  ś wind o®/ 
i ę z y k ó w  W ł o s k i e g o  i  F r a n c u z k i e g o .  W .  SuR*** 
z a p r o w a d z a  takoż p e p r a w y  w  l an iu  g ł o s e E

W y i e c h a l i  z e ,  L w o w a  dnia 5g o  6go i  7»° 
K w i e ł nia. ,

W .  Bout!quin, dc Jaryczowa, —  W .  IloroJ) 
ski, do Jaryczowa. —  W . Jaroszyński, do "W 
—  J W . Krasiński Hrabia, do llohatyna. —  W . ** 
ro p a tn ick i , do Lipnika. •—  W . P o n o re c k i , do 
czowa. —  JW . Starzyński Hrabia Szambelan J. R  
Mości , do Koltowa. —  W . Spawenty Jan, do T*5, „ 
j— I W .  Waldsteiń Hrabia, do Wicdura, —  W ‘  ̂
ski Kazimierz , do .Rossyi.
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R' o 11 s t y  t u c y  a 
Mi a s t a  w o l n e g o  K r a k o w a .

I. Religiia Rzymsko - Katolicko - A p o ­
stolska, zachowany będzie iako Religiia 
Kraiu.

II. W szystk ie  w yznania  Chrześciiań- 
skie są wolne, i nie czynią żadney różni- 
c y  w p ra w a ch  obyw atelskich.

II[, Utrzymuią sie prawa teraźniey- 
sze włościan rolników. W  obliczu prawa 
Wszyscy O b yw atele  są rów nym i i w s z y ­
s c y  doznaią równey od niego opieki. 
Praw o opieknie się w  rów n y  sposób w y ­
znawcami religii tolerow anych.

IV .  Rząd wolnego Miasta K r a k o ­
w a  i iego terrytoriium , pornczonym  bę­
dzie Senatowi, z łożonem u z dwunastu S e ­
natorów i iednego Prezesa.

V .  Dziewięć Sen atoró w , licząc do 
tego i P rezesa , powinni bydź na Z gro­
madzeniu Reprezentantów obranymi. Czte­
rech innych obiera Kapituła i Akade- 
miia, z k tórych  to Korporacyi każda ma 
prawo obrania dwóch Senatorów z grona 
Swoiego.

V I. Sześciu Senatorów zatrzym aią 
swe urzędy dożywotnie. Prezes S e n a ­
tu sprawnie swóy urząd przez trzy' lata ,
> m oże po upłynieniu czasu tego znowu 
b y d ź  obranym. P o ło w a  innych Senato­
rów w ychod zi co rok z Senatu dla ustą­
pienia mieysca nowj^m. W iek wskaże 
tych trzech C z ło n k ó w , którzy  swe miey- 
Stą po upłynicM u pierwszego roku ma­
łą o p uśc ie , ta k ,  a że b y  na\ młodsi wie­
kiem, pierwsi wystąpili. Co się zaś ty-  
cze obranych przez Kapitułę i Akademiię 
c2terech S enatorów , zostanie z nich 
dwóch d o żyw o tn ie  w  urzędowaniu, inni 
*as d w a y  po upłynieniu roku iednego , 
Prxez drugich zastąpieni będą.

V II .  C złonki świeckiego D u ch o­
wieństwa i Uniwersytetu, iako też właści­

ciele gruntów i posiadacze d om ów , lub 
inney iakowey realności, ieśli tylko pięć­
dziesiąt Z łotych  Polskich podatku grun­
towego opłacaią; daley antreprenerowie 
fabryk  i ręko d zie ł,  hurtowni k u p cy  i ci 
w s z y s c y ,  którzy wpisani są^wlistę cz łon ­
k ów  G ie łd y, celuiący Mrśtrze w  sztukach 
nadobnych i Professorowie szkół, dostą- 
pią politycznego prafra obierania, iak 
ty lk o  potrzebnych lat do tego doyd ą ,  i 
mogą b y d ź  nawet sami obranymi, ieźeli 
dopełnią reszty przepisanych prawem w a ­
runków.

VIII. Senat mianuie m ocą sw o iey  
w ła d z y  na urzędy adm inistracyyne , i 
m oże mianowanych przez siebie Urzędni­
ków  znowu oddalić. O n rozdaie także 
wszystkie duchowne benejicia ,  których 
powierzanie zostawionem iest K ra io w i, z 
w yłączeniem  czterech m ieysc w Kapitule, 
zachow anych  dla zatrudnionych w  Insty­
tutach n a u k o w y ch  Doktorów Fakultetów, 
których  mianowanie zaw isło  od A k a d e ­
mii.

IX. Miasto K r a k ó w  ze swoiem 
terrytoriium, podzielonem będzie na G m i­
n y  mieyskie i wieyskie. Każda z pier­
w szych  p ow inna, ile m ieyscowość tego 
dozwoli, dwa tys ią ce ,  drugie zaś p rzy-  
n aym n iey  trzy tysiące pięćset dusz w  
w  sobie zawierać. Każda z tych Gmin 
ma na swoiem c z e le ,  przez wolna elek­
c j ę  mianowanego i do wypełniania rzą­
dowych rozporządzeń umocowanego P r e ­
zydenta ( M a i r e W Gminach wieyskich 
m oże bj^dź, iezeii okoliczności tego w y -  
magaią, ieden, lub wiecey Zastępców  
Prezydenta ustanowionych.

X .  C o  rok, w miesiącu Grudniu , od­
praw iać się będzie Zugromadzenie Repre­
zentantów, którego posiedzenie d łu ż e y ,  
iak cztery tygod n ie , tr^ać nie m oże. 
-Zgromadzenie to w y k o n y w a ć  bedzie wszy­
stkie prawa W ład zy  praw odaw czey, roz­
trząsać rachunki roczne Zarządu publi­



cznego, i każdego roku dochód i wydatki 
oznaczać. M ianować będzie C złon k ó w  
Kraiu w edług przepisaitych w tym  w zg lę ­
dzie organicznych artykułów , urzędy sę­
dziowskie osadzać, i mieć prawo (dw om a 
trzeciemi częściami głosów  swoich) oska­
rżać publicznych, jakichkolwiek bydź Urzę­
dników , obwinionych o oszukaństwo w 
pobieraniu grosza publicznego, o ucisk, 
lub nadużycie w ładzjr zw io rzch n icze y , 
dla pociągnienia ich do odpowiedzialno- 
śd przed T ry b u n a ł  nayw yższy.

XI. Zgromadzenie Reprezentantów 
składa się z następuiących C z ło n k ó w :

i ) Z  D ep utow anych  Gmin , z -któ­
rych  każda ma prawo iednego obrać.

>2.) Z  trzech C złonków  Senatu, k tó­
ry c h  ón do tego w yznaczy.

3.) Z  trzech C złonków  przez K api­
tułę w ybranych.

4.) Z  trzech, przez Uniwersytet de­
putowanych Doktorów Fakultetów.

5.) Z  sześciu w  służbie c z y n n e y  
zostaiacych Sędziów pokoiu, k tórzy  do 
tego koleyno branymi będą.

Prezes Zgromadzenia obranym  zosta­
nie z trzech C złonków  Senatu. Żaden 
proiekt do p ra w a , przez któreby iaka 
odmiana w będącey uchwale lub urzą­
dzeniu zdziałaną bydź m o g ła ,  p rze łożo­
n y m  nie będzie Zgromadzeniu Reprezen­
tantów , ieżeli wprzódy Senatowi nre b y ł  
p od anym , i ieżeli tam, większością g ło ­
só w , przełożenie onego uchwalonem nie 
b y ło .

XII. Zgrom adzenie  Reprezentantów 
z a t r u d n i  się ułożeniem Księgi praw cyw il­
nych i krym inalnych , tudzież ustanowie­
niem porządku Sądownictwa. M ianować 
bedzie niezwłocznie Kommissyę da p rzy­
gotowania tey  c z y n n o ś c i ,  przy którey 
na stosunki m ieyscow e i K raiu , tudzież 
na ducha iego mieszkańców, n a le ż y t y  
wzgląd m ianym  bydź musi. D w a y  
Członkow ie Senatu p rzydanym i będą te y  
Kom m issyi.

XIII. le że lib y  zaprojektowane prawo

—  H

od siedmiu ósmych części Reprezentan­
tów przyiętem  nie zostało, a Senat wię­
kszością dziewięciu głosów  u z n a ł,  że 
w z g lę d y  dobra publicznego, podanie ta­
kow ego pod rozwagę Praw odawców ie- 
szcze raz koniecznie potrzebnem czynią* 
ma b y d ź  rzeczon y  do prawa proiekt od­
ło żo n ym  aż na ze b ra ć 's ię  maiące w na­
stępnym  roku Zgrom adzenie, które w zglę­
dem niego stanowić będzie. Jeżeli to zda­
rzenie ty cz e  się interessów skarbow ych* 
te d y  prawo , które istniało w  roku dopie­
ro u p łyn ion ym , ma w  sw oiey  m o c y  p o ­
zostać.

X IV . Dla k ażd ego, z sześciu tysięcy 
dusz p rz y a a y m n ie y  z łożo n eg o  P o w ia tu ,  
ustanowionym b y d ż  ma ieclen Sędzia po­
k o iu ,  przez Zgrom adzenie Reprezentan­
tów  obrany. Czas iego urzędowania trwać 
ma przez trzy  lata. P rócz obow iązków  
Sędziego pokoiu, czuwać cn ma z urzed# 
nad sprawami małoletnich, nad wszystkie- 
irti funduszami publicznem i, własnością 
Kraiu i precessami tyczącem i sie Instytu­
tów pnblicznych. M a ón się w  ty m  d w o ­
jakim względzie z naym łod szym  z pomię­
dzy Senatorówporozumiewać, któremu w y ­
raźnie iest poleconem staranie o dobre 
małoletnich i zawiadywanie wszystkiemi 
processami, tyczącem i się funduszów * 
własności kraiow ey.

X V .  Ma b y d ź  ustanowionym T : y *  
bunał p ierw szey Instancjo i T rybu n ał 
appellacyyr.y. T r z e y  Sędziowie w  pier­
w szym , a czterey  w  T rybunale  appella- 
c y y n y m , licząc do tego razem ich Pre­
zesów, pozostać maią dożyw otnie na urzę­
d ach ; reszta zaś C złon k ó w  w  liczbie, dla 
m ieyscow ych  okoliczności potrzebnćy* 
powinna od w y b o ru  Gmin zależeć i swóy 
urząd w  przeciągu pewnego t y l k o ,  pr*' 
wern organicznem przepisanego czasu* 
sprawować. O b a  te T r y b u n a ły  powinny 
wszystkie processa bez wzięciu n» przec*' 
miot lub charakter osób , rozstrzygać. Ic'  
żeli w yro k i obu tych  W ła d z  są zgodne* 
dalsza app ellacya  m ieysca m ieć *ite



m o ż e ; leżeli zaś ich rozstrzygnienia we 
Względzie na rzecz samą różnij s ię ,  lub 
Jeżeli po poprzedniczem roztrząśnieniu 
aktów processu, uzna A kad em iia, iż iest 
powód do zaniesienia skargi za zgw ałce­
nia prawa lub istotnego kształtu w  postę­
powaniu sądowniczem processu cyw ilne­
g o , ma b y d ż  w t e m ,  iak i we wszystkich 
innych p rzyp ad kach ,  w  któ rych  kara 
śm ierci, lub pozbawienie części są w y ­
rokowane , przedmiot takow y iesżcze raz 
T rybu n ałow i appellacyvnem u podany. W  
takiem zdarzeniu maią b y d ź  do zw y czay -  
n e y  Sęd ziów  l i c z b y ,  w s z y s c y  Sędziowie 
pokoiu Miasta i cztery inne o s o b y  doda­
ne , z k tó rych  p o ło w ę każda głów na stro­
na podług sw oiego ży c z e n ia ,  ze stanu 
m ieyskiego  obrać może. Przytom ność 
trzech Sędziów iest koniecznie potrzebną 
do w ydania  W y ro k u  w i a k c w y m  przed­
miocie w p ie rw sze y , pięciu W d rugiey , a 
łiedmm w  trzeciey  InstancyL

X V I .  Naywyźsży T ry b u n a ł składać się 
będzie w przypadkach artykułem  X . w y ­
mienianych z r.astępuiących osób;

1.) Z  pięciu, losem w ybranych  R e ­
prezentantów.

2.) Z  trzech C złonków  Senatu, k tó­
r y c h  on sany do tego w y z n a c z y .

3.) Z  Prezesów obydw óch T r y b u ­
nałów.

4.) Z  czterech Sędziów  pokoiu, w zię­
tych koleyno.

5 .)  Z  trzech O b y w a te l i ,  których  
Oskarżony Urzędnik obrać iest mocen.

Przytomność dziewięciu C złonków  iest 
potrzebną do w yd an ia  W y ro k u .

X V I I .  Postępowanie sądownicze (pro­
cedura )  w  sprawach tak cyw ilnych  , iak 
| krym inalnych, iest publicznemu P r z y  
mstrnkcyi processów , a szczególn iey  o- 
^ y c h , które w  ścisłem znaczeniu do ka- 
tegoryi processów krym inalnych n a le ż ą ,  
^prow adzonem  będzie rozpoznawanie 
Przez P r z y s ię g ły c h , a ta instytucya po-, 
'''inna b y d ź  do mieyscowości K rain, kul­

tury i charakteru -^giesskańców zastoso­
waną.

X V III. W ład z  sądowe są niepodległe;
X IX . P r z y  końcu szóstego ro k u , li­

cząc od czasu ogłoszenia Statutu konsty- 
tu cy y n e g o , można będzie przez w ybór 
Reprezentatów zostać Senatorem pod ua- 
stepuiącemi w arunkam i:

1.) Potrzeba mieć trzydzieści pięć lat 
skończonych.

2.) O d b y ć  nauki w  iednej’ z A kade­
mi i , będących w obwodzie dawnego Kró­
lestwa P o l s k i e g o .

3 .)  Bydź przez dwa lata P re z y d e n ­
tem ,  przez dw a S ęd zią ,  i dwa razy  R e- 
prezentantem na posiedzeniu Z g rom ad ze­
nia.

4.) M ieć  własność nieruchomą , ?t® 
piedziesiąt Z ło t y c h  Polskich w a rtu ią c ą ,i ’ 
w  ie y  posiadaniu rok p rzyn a y m ie y  przed 
elekcyą  zostawać.

Watunki dla zostania Sędzią , są na- 
stepuiące :

1,) Potrzeba m ieć lat trzydzieści.
e ) . . Ukończyć nauki w  iedney z w sp o­

m nianych w y ż e y  A k a d e m ii,  i godność 
Doktora otrzymać.

3.) R ok  ieden przy boku Pisarza T r y ­
bunału p ra c o w a ć , i równie przez rok ie« 
den u Adw okata praktykow ać.

4). M ieć własność nieruchomą, war- 
tuiącą ośm tysięcy  Z ło ty c h  Polskich, i ta­
k o w ą  przynaymniey rokiem przed e lek cyą  
posiadać.

A ż e b y  zostać Sędzią w  drugiey In- 
s ta n c y i ,  albo Prezesem Sadu p ierw szey 
lub drugiej’’ , potrzeba, prócz wszystkich 
ty c h  warunków, piastować urząd Sędziego 
tuerw szey Instancyi, lub b y d ź  Sędzią po­
koiu przez dwa lata i raz Reprezentantem.

Ażeby’ zostać Reprezentantem G m i­
n y ,  potrzeba mieć :

1.) Dwadzieścia i sześć lat.
2.) Ukończjm  c a ły  bieg nauk w 

Akademii Krakowskiey.
3) B y d ź  właścicielem gruntu, dzie­

więćdziesiąt Z ło t y c h  Polskich  wartującego,
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a przynaym niey  rokiem w p rzód y  nabyte­
go.

W szystk ie , w  n in ie js z y m  Artykule 
przytoczone warunki, nie mogą b y d ź  za­
stosowane do o s ó b ,  co p iastow ały  w 
czasie istnienia Xiestwa W  a r s z a w s k i e- 
g o  u rzę d y , które od nominacyi Króla, 
lub w yboru  S eym ik ów  za leżały; równie 
też i do o w y c h , co od W y so k ich  urna- 
wiaiacych sie Mocarstw otrzy m a ły  urzę­
d y ,  a przez to bez dalszego wywodu na 
wszystkie urzędy nominowanemi, lub obra- 
nemi b y d ź  m ogą.

X X . W szystkie Akta Rządu , Praw o­
dawstwa i T ry b u n a łó w , maią b yd ź w Ję­
z y k u  Pojskim pisane.

X X I. Dochód i w yaatki Akademii , 
p ow in n y  b yd ź wzięte do powszechnego 
wykazu p rzychod ów  wolnego Miasta K r a ­
k o w a  i terrytoriium iego.

XXII. Wewnętrzna służba bezpieczeń­
stwa i Policyi, ma byd ź sprawowana przez 
dostateczny, oddział milicyi mieyskiey. O d ­
dział ten powinien bydź z czasu do czasu 
lu zow anym , a dowodzonym przez Officera, 
który w  woysku liniiowem celuiące p o ­
ł o ż y ł  zasługi. Dla bezpieczeństwa na 
gościńcach i w Kraiu, ustanowiony i ryn ­
sztunkiem opatrzony będzie dostateczna 
liczba kipnnych strażników p o lic y y n y c h .

W W i e d n i u ,  dnia 3go M a ia ,  T y ­
siąc ośmset piętnastego Roku.

Xiyżę M e t t e r n i c h .
(Podpisy.}. Hrabia R a  z urno w s  k i.

Xiaże H a r d e n b e r g .i i  °

Wiadomości kraiowe*

Z  W iednia d. 30. Czerwca. —  O d ­
niesione d. i8- b. m. przez w oyska sprzy­
m ierzon e pod M o n t  St. J e a n  zw ycięz- 
t w o ,  równie świetne, iak i nader ważne, 
oraz stanowcze dla sprawiedliwey sprawy

sprzymierzonych M o n arch ó w , obchodzo- 
nem tu b y ło  dnia w czorayszego  przez 
W . Msze i odśpiewanie T e  Deum  w  Ko- 
ś*iele metropolitalnym S. Szczepana.

N. Cesarzowa i K rólow a, A rcy  Xięź- 
niczki L e o p o l d y  na  i K l e m e n t y ­
n a ,  tudzież X iążę A l b e r t  Sasko - C ie­
szyński, ieździii z Dworem swoim do m e­
tropolitalnego Kościoła, gdzie ich w bra-, 
mie o lb rzy m iey  ze zw y k ły m  podczas uro­
czystości obrzędem przyięto. N abożeń -; 
stwo od praw ił Xiąże Jmć Arcybiskup 
W ie d e ń s k i , podczas którego z dział i 
ręczney broni strzelano. —  Całe  Z g o -  
madzenie z ło ż y ło  przez naygoretszd m o­
d ł y  dzięki Przenajśw iętszem u D a w c y  
zw ycięztw a , i błagało go o dalsza p o ­
moc dla nayprędszego ukończenia spra­
wiedliwey w a lk i ,  i otrzymania dobro­
czynnego pokeiu. ( Z  G azety  Wiedeń- 
skiey. )

Jego C . K. A  p o s t o 1 s k a Mość 
r a czy ł  Królewsko - Puskiego Jenerała Ma- 
jore K r a u s e n e c k  Krzyżem  komman- 
dorskim Austryackiego orderu Leopolda 
zaś Hrabiego W o r o n c o w a ,  Szambe- 
lana N. Cesarza R o  s s y y s  k i e g o  , Krzsr- 
żem kawalerskim tegoż orderu ozd ob ie .

P o ln y  Marszałek Hrabia B etleg a n l 
Zastępca Wice-Króla Lom bardzko- W en ec­
kiego Królestwa, w y d a ł  w M edyolanie  E- 
d ykt, w którym ogłasza, że g d y  to Kró­
lestwo składa teraz cześć Monarchii A u -  
stryackiey, przeto musza tam także mieć 
sw ó y  bieg monety Austryackie. W skut­
ku tego krontalary w ^ciu lirach i 72 cen­
tym a ch , talary konw en cyyne w 5 ciu li­
rach i lótu centym ach, dwudziesto-kray- 
carówki w g ó c iu  centym aih, i w' takimże 
samym stosunku p ó ł i czwarte części rzeczo­
nych gatunków m o n e ty ,  tak w kassach 
publicznych ,  iak i w handlu p r y w a t n y ^  
przyymowanemi bydź maią.

W  K a n t o r z e  tey G a ze ty ,  j ą  dwa ostatnie ,  całkow ite exemplarze P o lsk ie/  
G azety  L w o w sk ie y  z roku 1 s » i  l & i Ą g o ,  każdy po  36 Z ł.  H eń. do.sprzedania.


